| Wydaniè wieczorowe. = 


Piątek 21 Lipca: 1918 r. 


| PRENUMERATA w ŁODZI WYNOSI. 


„miesięcznie 60 kop... 


Cu Zao oszenie do domów 10 kop. miesięcznie. 


| Wielka Kwatera Główna. 


-20-go lipca. — Urzędowo. 
- Zwidowni zachodniej. = 
Pomiędzy morzem a Ancre roz- 


liczna ożywiona działalność ogniowa - 


i liczne przedsięwzięcia patroli. An- 

glicy zaatakowali przeważającemi si- 
łąmi stanowiska nasze na północy i 
na zachodzie od Dromelles; zostali 
oni odparci, a gdzie tylko : powiodło 

się im wtargnąć, natychmiast ich. 
odrzucono w kontrnatarciu. W ręce 


nasze wpadło przeszło 300. jeńców, - 


w tem pewna liczba oficerów. Po 
obydwóch stronach Somme toczą się 


nowe ciężkie walki. Na północy od: | szczególniejszem znaczeni - 
rzeki rozpoczęły się one wczoraj sil- e 


- nemi atakami angielskimi na Lon- 
guevał i lasek Delville, dokąd prze- 


ciwnik ponownie wtargnął, musiał 


-on ustąpić przed raszym kontrata- 
kiem; zajmuje on jeszcze część wsi 
"i lasku. Dzisiaj rano na całym fron- 
„cie od Foureaux--lasek aż do Som- 
"me rozpoczęły. się ataki angielsko- 
francuskie. Pierwsze silne. natarcie 
zostało” złamane. Na południu od 
rzeki wykonali Francuzi po południu 
w okolicy Belloy dwa daremne ataki 
- i zostali dzisiaj o Świcie. trzykrotnie 
w całości odparci krwawo w odcin- 
ku Estrees—Soyecoutt. Z pewnego 
wysuniętego naprzód rowu pod Soye-_ 


court zostali oni wyrzuceni w walce“ 


na bagnety.. Na obydwóch brzegach. 
Sómme artylerje rozwijają ogromną 
energję. Na częściach frontu w 
Szampanji chwilami ożywiona dzia- 
łalność artylerj. W Argonach walki 
aminierskie, w okręgu Mozy nie za- 


szły żądne szczególniejsze wydatze- ` 


nia. Na wzgórzu Combres skuteczna 
- działalność patroli niemieckich. Pod 
` Arras, Peronne, Biaches i pod Der- 
„mand zestrzelono latawce nieprzyja- 
_„cielskie, z których dwa przez poru- 
zników Wintgensa i  Hóhbndorfa. 
Porucznika Hóhndorfa, który 15 lipca, 
jak doniesiono dodatkowo, zestrzelił 
- dwupłatowiec francuski na południo- 
wym zachodzie. od Peronne J.C. M, 
obdarzył orderem „Pour le merite“, 
„ Z widowni wschodniej. . 
Gropa wojsk generała marszałka polnego < 
| - Hindenburga ©0005 
<o. Także i wczoraj- nieprzyjaciel 
nie odniósł najmniejszego sukcesu w- 
-spodjętych przez niego nanowo po: 
| południu atakach po obydwóch stro- 
| nach drogi Ekau — Kekkau (na po- 
- łudniowym wschodzie od Rygi); zwie- 
kszył on tylko jeszcze swe duże stra- 
ty. Patrole, oraz silniejsze oddziały 
wywiądowcze rosyjskie zostały wszę- 
dzię odparte, 


Wychodzi codziennie po południu, w niedziele 1 święta rano, 


ORGAN NARODOWY. 


Cena 6 groszy 


„.Założycieł i wydawca Jan Grodek. 


bez zastrzeżenia 


Gropa wojsk generała marszałka polnego 
księcia. keopołda Bawarskiego. 
c< W związku z ożywionemi wal- 
„kami na granaty ręczne w okolicy 
Skribowa, Rosjanie wykonali atak, 


| lecz zostali gładko odparci. 


-Grúpa wojsk generała kinsingelia. A 


Naczelne Dowództwo Wojskowe 
Urzędowy komunikat 
austryjacki. | 
- WIEDEŃ, 20-go lipca. 
~ Z widowni rosyjskiej. 


Na Bukowinie i północnym 


wschodzie od wąwozu Prislop nie 
wydarzyło się nic znamiennego, Tak- 


że i wczoraj trwała działalność bo- 


jowa ze zmienną siłą. Na froncie 


| galicyjskim na północy od Dniestru 


miejscami potyczki straży przednich, 
Na Wołyniu wojska niemieckie 
wypierały nieprzyjaciela ua zacho- 
dzie od SŚwiniacz w kierunku: pół- 
nocnym niziny. W zagięciu Stocho- 
du. ra południowym wschodzie od 
Kaszówki oddziały austrjackó- węgier- 
skie napadły na wysunięte szańce 
Rosjan. wł l 
Z widowni włoskiej. 

. W ogólności panowała niezna- 
"czna działalność bojowa. Poszczegól- 
ne odcinki tyrolskiego frontu wscho- 
dniego, oraz karyntyjskich okręgów 
pogranicznych znajdowały się częścio- 
wo w ożywionym ogniu artylerji nie- 
przyjacielskiej. 

Z widowni południows-wschodniej. 


_ Nad dolną Vojusą starcia. Zało- 
ga wyspy półudniowo-dalmatyńskiej 
zestrzeliłą lotnika włoskiego. Apa- 
rat spłonął. Lotnicy zostali wzięci 
do niewoli. . 
f | Zastępca szefa sztabu generalnego 
f Hoefer, 
marszałek polny porucznik. 
Sprawozdanie admiralicji 
— austrjackief. o 
WIEDEN, 20 lipca. Urzedowo. 
"W nocy z 14 na 15 lipca tor- 


pedowce nasze zniszczyły na środ-. 


kowym Adrjatyku włoską łódź pod- 


"wodną, a w 12 godzin bóźniej na 


Redakcja l administracja— Przejazd % 8, Administr. t 
eodz. od 9 do 7 wiecz. w niedziele ea i ger 


_ Redaktor przyjmuje interesantów 
A dakcyjnych od 10-ej do | 
Rękopisów Aa zyc redakcja nie zwraca, — Rękopisy 

onorarja uważa się za be 


„.pedowiec. 


w sprawach re- 
2-8]. - 


zpłatna. 


poładniowym Adrjatyku łódź pod- 


wodną nieznanej flagi. Z obydwóch 
załóg nikt nie mógł być uratowa-- 


nym. Po naszej stronie strat nie 
bylo. i A 

Rano dnia 19 lipca przeleciały 
nad północnym okręgiem wysp 3 
włoskie latawce morskie i rzuciły kil- 
ka bomb na miejscowości i na stoją- 
ce na kotwicy i płynące  pdrowce, 
nie wyrządzając najmniejszych szkód. 


Dwa lawce zmiszone zostały do o- 
puszcaenia się. Jeden z nich- nie-. 


uszkodzony zabrany został przez tor= 
Lotnicy obydwóch lataw- 


ców, 3 oficerowie i 1 podoficer, nie- 
ranni, wzięci zostali do niewoli. 


Komenda floty. 


-Co opowiadają Rosjanie? 


- PETERSBURG, 19 lipca. Sprawo- 
zdanie urzędowe z dnia 18 lipca wie- 
czorem: : Kn 

Nasi kozacy „Płastuny*, którzy ze 
szczególną zręcznością atakowali, wzięli 
do. niewoli 34 oficerów tureckich i 608 
askarów, oraz zdobyli dwa karabiny ma- 
szynowe. g 
+ - Sprawozdania uzupełniające dono- 
szą, iż chorągiew turecką, zabraną pod 
Baiburtem, zdobył konny ordynans na- 
szego pułku obrony kaukaskiej, Mikołaj 
Brunezik. . i 


Z komunikatów kealicji. 
Z francuskiego (19 lipca). 


~- Na większej części frontu noc mi- 
nęła spokojnie. 


Na prawym brzegu Mozy w dal- 


szym ciągu trwa bardzo ożywiora walka 
artylerjj w odcinku Fleury. Francuzi 
uczynili niejakie postępy w walce na 
granaty ręczne pod Capelle St. Fin. 

Na południu od Somme nasze ma- 
łe przedsięwzięcia na południu od Estree 
pozwoliły nam zająć kilka rowów ochron- 
nych i wziąć przytem 60 jeńców. 

Na froncie pod Verdun trwało o- 
strzeliwanie naszej pierwszej i drugiej 
linji w odcinku wzgórza 304. 

Pod Eparges odparto atak na nasz 
niewielki posterunek. 

- Z belgijskiego (18 lipca). 

Ostatniej nocy oddział belgijski 
wykonał wycieczkę do nieprzyjacielskich 
rowów ochronnych na północy od Dix- 
muiden. Udało się mu wtargrąć do je- 
dnego z rowów, większą. część załogi 
uśmiercić a ranionych jeńców zabrać 
ze sobą. 

Z angielskiego (19 lipca). 

Po bardzo gwałtownych atakach 
niemców, wykonanych w bardzo gęstych 
masach na stanowiska nasze na wscho- 
dzie od Bazentin, które rozpoczęły się 
wczoraj o godzinie 5 m. 30 wieczorem, 
walczono przez całą noc. Po odniesie- 
niu bardzo ciężkich strat, powiodło się 
nieprzyjacielowi odzyskać, przy pomocy 
posiłków, stanowisko w lesie Derville, 
oraz stanąć w obwodzie Longueval. - 
~: Na północy od Somme toczy się 
zacięta walka o wieś Longueval i lasek 
pod Delville. Na obydwuch punktach 


odzyskaliśmy po większej części utraco- 


ny ubiegłej nocy teren. 


Nadesłane przed i 
miejsce 1 Mk. reklamy za texstam 40 fen; zwyczajaż 3) fen; 
nekrologja 40 fen; ogłoszenia drobne 4 fenm, za Wyraz. 


"rent z rezerwami. 


Rok V. — Me 199, 


OGŁOSZENIA: 


wśród tekstu za wiersz lub jego 


Każda ogłoszenie najmniej 40 fen.. 


z włoskiego (18 lipca). 

W okręgu Stillser Joch i Sonale 
walki artylerji. | 

Na północnych stokach Pasubio 
piechota nasza na nowo rozpoczęła po- 


„suwanie się naprzód, 


W odcinku Posina—Astach trwają 
ożywione walki, przyczem nieprzyjacieł 
daremnie usiłuje powstrzymać postępy 
nasze za pomocą gwałtownych kontr- 
ataków. | 

Artylerja ostrzeliwała zamieszkałe 
okolice i w jednej z willi na południu 


-od Strigno wznieciła pożar. 


Na pozostałym froncie trwała dzia” 
łalność artylerji, która była szczególnie 
gwałtowną w Karnji i w górnej Fella. 


Na froncie wschodnim. 


_ Korespondent specjalny gazety „Koele 
nische Zeitung“, towarzyszący wojskom 
grupy feldmarszałka Hindenburga, donosi 
o ogromnych stratach zachodniej i półno- 
eno-zachodniej armii rosyjskiej podczas o- 


„Btatsich: działań. Barwne- komunikaty To- 


syjskie mają na celu dodanie otuchy naro- 
dowi rosyjskiemu, odwrócenie jego uwagi 
od poniesionych strat i podziałanie na 
wyobraźnię państw - neutralnych. Lotnicy 
niemieccy wyrządzili również znaczne 
szkody wśród transportów rezerw rosyja 
skich. Na linji kolejowej Smorgonie— Mor: 
łodeczno bombardowano pociągi dążące na 
Lotnicy zaobserwowali 
wielkie zamieszanie wśród  wiezionych 
wojsk, wykolejenia pociągów i pożary: 

Z austrjackiej wojennej kwatery pra- 
sowej donoszą; | 

Rosyjskie oddziały wywiadowcze prze” 


*trząsają Karpaty lesiste w poszukiwaniu 


niepilnowanych przejść granicznych, Jee 
dnakże znajdują oni wszędzie austrjacko= 
węgierskich obrońców na stanowiskach i 
muszą za każdym razem zawracać do 
swych stanowisk. Nad drozą Prislopu pa- 
nuje na północy góra Kapul o wysokości 
1663 metrów. Po nieudanej. wycieczee 
przeciwko górze tej, usiłował nieprzyjaciel 
obejść ją na północ od Mołdawy, jednakże 
i ten zamiar spełzł na piczem. Na polu- 
dnie od Delatyna przekroczyli rosjanie rze» 
kę i zawładnęli |linją kolejową, która na . 
stokach górskich dobiega aż do Preutu, Po 
suwając się przeciwko zboczom, napotkali 
rosjanie zażarty opór i zostali częściowo 
wybiei, częściowo zaś odegnani poza linię 
kolejową i Prut. Na pozostałym froncie 
ansirjacko-rosyjskiem na uwagę zasługuje 
jeszcze walka nocna wart pod Worobjó w- 
ką, odebraną niedawno rosjanom*, 

Gazeta „Frankfurter Zeitung* zaprze« 
cza Goniesieniom rosyjskim, jakoby Rosja- 
nie mieli przedrzeć się na południowy 
brzeg Lipy. 

Moskiewskie „Russkoje Słowo” przye 
znaje, iż artylerja rosyjska jest bezsilną 
wobec potężnych stanowisk niemieckich 
pod Rygą. Niemcy codziennie wynajdują 
nowe zręczne sposoby obrony. Zasieki drue 
ciane połączona w osiemnastokrotne prze= 
szkody. Wspaniała komunikacja telefoni- 
czna uniemożliwia wszelkie nieoczekiwane 
najścia, 


Tajemnica rezerw nies 
maseckicia 


Sprawozdawca wojenny angielskiego 
„Scołaman* zastanawia. się w piśmie tem 
nad tajemnieą rezerw niemieckich w nastę: 
pujących słowach: „Walka nad Boma staace 
wi dla ledu angielskiego prawdziwy począe 
tek wojny lądowej. Dotychczas wszystko 
miało charakter pracy przygotowawezej, i nie 
można się łudzić, by praca ta Została jaś 
całkowicie zakończona i że teraz pozostawić 
można wszystko naturalnemu biegowi rzeczy, 


Wr. 199, 


Wróg posiada bowiem znaczne jeszcze źró- 
' dła pomocnicze, | 
Wystarecza wszak sastanowić się chode 
hy nad ostatnimi wydarzeniami. Bardzo gna- 
szne ejty niemieckie przybyły skądciś w oko 
„Męe Kowla i do armji gen. Bothmera. Woj- 
|ska Hindenbnzga mogły przeznaczyć na cel 
ten tylko bardzo nieznaczne ilości, jeśli po- 
(gladał où w istocie kilksf dywizji rezerw poza 
„froniem, . Stojące naprzeciw frontu angiel- 


;akiego oddziały niemieckia były zawsze bar- | 


dzo silne, Nivprzyjacie] mógł może w pier- 
wszych dniach obscnej walki nad Somą pu- 
giłkować się jedynie siłami, które posiadał 
Ba miejscu, chociaż pewnem jest, że wal- 
;czyły tam równieżi żołnierze z pod Verdun, 
(gdzie wszak ofeuzywa niemiecka trwa nadal. 
Wszystko to nie daje się przeprowadzić bez 
czerpania z silnych rezerw z wewnątrz pańs 
Biwa. Jednakże nie jest jeszcze pewnem, 
ezy te zostały już istoteie weiągnięte do 
walk, 

Z 18 miljonów mężczyza, adolnych do 
Roszenia broni, których posiadały Niemcy 
(przed wojną, należy odliezyć 3 miłjony, jako 
'zdyskwalifikowanych, 1—11/, miljonów wy- 
rwanych na stałe z Szeregów przez śmierć, 
lub otrzymnue rany, 4—5 miljonów stoi ua 
frontach. Pozostaje więc jeszcze ponad 4!/, 
„miljony rezerw. Niemcy sapewno postawi- 
dy pod broń całą zdolną do tego ludność 
męzką. Ludzie ci zostali bezwzględnia do- 
‘brza wyówiczeni, Musimy więc jeszcze wiele 
getek tysięcy nieprzyjaciół naszych uczynić 
nieszkodliwymi i niezdolnymi do walk, nim 
możemy mieć nadzieję, że uda nam się zła- 
mać siłę tej największej organizacji wojen- 
mej, jaką kiedykołwiek Świat widział, 


Mie o pokój, lecz 6 pe» 

życzke. 

Do dzienników szwedzkich donoszą, 
łe wbrew pogłoskom, jakoby na ostat- 
niej radzie ministrów rosyjskich, odby- 
tej w głównej kwaterze, miano zastana- 

wiać się nad widokami zawarcia poko- 
ju, ze źródeł dobrze poinformowanych 
"zapewniają, iż rada ministrów zajmo- 
wała Się sprawą nowej pożyczki wojen- 
nej, jaką Anglja gotowa jest udzielić 
Rosji, pod warunkiem podjęcia pewnych 
operacji wojennych, przez sztab gene- 
rainy angielski nakreśłonych. Rada wo- 
jenna zastanawiała się czy możliwe jest 
przyjęcie tych warunków. i - 
Sprężyny reform carskich. 
„Utro Rossji* cowiąduje się z miaroe 
,dajnego Źródła, że opracowywawy obecnie 
: manifest do polaków jest następstwem wyra- 
' sio wypowiedzianego na paryskiej konfe- 
rencji gospodarczej żyrzenia sprzymierzo- 
nych, by Rosja rozwiązała nareszcie sprawę 
polską | żydowską, Przedstawiciele Rosji od- 
powiedzieli wówczas iż nie są upoważnieni 
do decydowania w tych kwestjach, po po- 
wrocie ich jednak do Rosji wszystkie mini- 
sierja zabrały się śpiesznie do rozpatrywa- 
nia sprawy polskiej, 
Aiotychczasewe sukcesy 
nurkowców niemieckich, 

Według wydanej ebecnie statystyki, 

flota viemiecka od sierpnia 1914 r. do maja 
1916 r. zatopiła ogółem 1054 ekręty koa- 
lioji, ogólnej zawartości 2,158,029 ton. W 
„Jiesbie tej figuruje 621 okrętów handlowych 
'e pojemności 1.769,294 ton i 350 statków 
rybackich o pojemności 151,290 ton. Na 
(samą Avsglję przypada 847 okrętów o po- 
,jemnośei 1.758,501 ton. W statystyce tej 
' uwzględniono jedynie dane urzędowa, tak iź 
istotna liczba strat koalicji musi być znacze 
nie większą, 

zatary © „Deutschizna*5, 


Przez Stockholm donoszą z Pe- 
tersburga: 

„Birżewyja Wiedomosti* dowiadują 
jię z kół dyplomatycznych: Po ostate- 
cznem uznaniu przez rząd Stanów Zje- 
dnoczonych podwodnej łodzi „Deutsch- 
land" za statek handlowy, zatarg dyplo- 
matyczny pomiędzy koalicją a Stanami 
Zjednoczonymi jest nie do uniknienia. 
"Państwa koalicji nie mogą uznać tego 
rodzaju punktu widzenia, a mają za so- 
bą prawo międzynarodowe. Pogląd ich 
nie jest nawet sprzeczny ze świeżo 
zniesioną deklaracją londyńską a Stany 
Zjednoczone muszą się liczyć z położe- 
niem, jakie się teraz wytworzyło. 
„„ajeutschlaniś przed edja= 

Zema 


Korespondent „Times'a“ z Baltimo- 
re podaje kilka szczegółów o pozostas 
ącej jeszcze w porcie tym łodzi pod- 
wadnej Deutschland". Wskazuje on 
xezedzwszystkiem, iż kadłub jej został 
teraz pomalowany na biało, aby nie od- 
bijać się od fal morskich, pozatem za- 
wiadamia en, iż ebok łodzi „Deutschland“ 
zmajduje się na kotwicy parowiec nie- 
adiecki „Neckar“, Podejrzanem zaś fo 
wydaje się „Times'owi* dlatego, że ka- 


GAZETA ŁÓDZKA. 


pitan „Deutschlandu“, König, był uprzed- 
nio kapitanem „Neckaru”. ABE 
„Morning Post" donosi, że angie!- 
skie i francuskie okręty wojenne uczy- 
nią wszystko, by tylko schwytać lub4 
zniszczyć handłową łódź podwodną * 
„Deutschland“. Chociaż Stany Zjedno- 
czone mają słuszność, uważając „Deufsch- 
land“ za states handlowy, fo jednak 
mocarstwa koalicji mają zupełnie to sa- 
mo prawo traktować ją na wodach mie- 
dzynarodowych jako statek wojenny. 
„Według doniesień angielskich, łódź 
„Deutschłand" opuściła już Baltimore. 
Załoga oznajmiła, iż okręt w ciągu kilku 
dni pozostawać będzie w pobliżu wy- 
brzeża, by zmylić czujność okrętów nie 
przyjacielskich. > 
Kukurydza dia państw 
centralnycha 
Rumuński główny wydsiał dla ekspor- 
tu odrzucił propózycję wydziału aprowiza” 
cyjnego w sprawie wydania zakazu wywozu 
kukurydzy z tem umotywowaniem, że ostatnie 
deszcze znacznie polepszyły widoki iże nie 
ma niebezpiaczeństwa, żeby nie meżna pe- 
kryć consjmauiej zapetrzebowania krajowe- 
go. Wobec tego dokonywać się będzie w 
dałszym ciągu wywózkukurydzy w przewidzia- 
nych w drugim układzie z państwami gen- 
tralnemi ilościach. AŻ dozupełnie dokładnego 
stwierdzenia wyniku nowego żniwa pszeniey 
wszelka sprzedaż pszenicy dla wywozu jest 
zabroniona. 


Hold odwadze. 


Z Londynu donoszą: Według in- 
formacji „Daily Chronicle", anglicy od- 
dali honory wojskowe małej załodze 
niemieckiej w Qvillers, która, pomimo 
podwójnego otoczenia, przez kiłka dni 
wsi tej broniła. Gdy załogę tę wzięto 
do niewoli, wojsko angiełskie przyjęło 
jeńców prezentowaniem broni. 


Eewe zaburzenia w irlandii. 


Jak donoszą z Amsterdamu, w Du- 
blinie, Corku i innych miastach irlandz- 
kich miały znów miejsce poważne zabu- 
rzenia. Są one wywołane odrzuceniem 
przez sąd kasacji skazanego na śmierć 
Casementa. 
Pożar przedsiębiorstw mnie= 

mieckich w Walencji. 
Wedłvg doniesienia z Madrytu do dziena 
aika lugduńskiego „Depeche“, w. Walencji 
zostały zupełnie Btrawione przez pożar wiel- 
kie firmy żywnościowe, należące do nieme 
ców. . Straty przekraczają miljon pesetów, 
Przyczyny pożaru nieznane, 


ANTERE EESE 


przytotewanie do szturmu. 


Siedem dni i siedem nocy trwał 
ogień huraganowy, poprzedzający nową 
ofenzywę. angielską. 72 godziny rekord 
offra z zeszłorocznej efenzywy jesien- 
nej został daleko prześcignięty, gdyż obe- 
cne przygotowanie artyleryjskie trwało 
168 godzin. Dzień za dniem, godzina za 
godziną—ba co minutę i sekundę na 
przednie okopy niemieckie spadały po- 
ciski wszelkich kalibrów, wkręcały się 
w ziemię i dopiero wtedy eksplodowały, 
wyrzucając z tysiąca kraterów ogień, 
dym, pozrywane kawałki zagród drucia- 
nych i rozbitego materiału budowlane- 
go wszelkiego rodzaju, ziemię i kamie- 
nie. Zdawało się, że cała ziemia ożyła 
i pod nieustannym potokiem granatów 
drży, wstrząsa się, praży. 

Żadna twierdza świata nie wymaga- 
ła przed obecną wielką wojną do swe- 
g0 zdobycia takiego bombardowania, jak 
dzisiejsze fortyfikacje polowe, zwane 
krótko okopami obronnemi. Ta niesły- 
chanie wzmożona konieczność artyleryj- 
skiego przygotowania szturmu jest nie- 
odzownym wynikiem postępującej tech- 
niki w budowie fortyfikacji polowych. 
Straszne w otwartej bitwie polowej 
pociski, które rozrzucają Szeroko 300 
kulek napełniających je i mnóstwo ka- 
wałków rozerwanej powłoki, wybuchają 
za słabo nad wązkiemi, głębokiemi oko- 
pami obronnemi, żeby zaszkodzić po- 
ważnie obrońcy, stojącemu za brustwe- 
rem. Nawet płaskonośne działo, jeśli 
nie jest wielkiego kalibru, nie sprawia 
granatami w okopach i przeszkodach. 
na przedpolu znacznego działania, po-. 
nieważ pociski nie wnikają dość głębo- 
ko w ziemię. Dlatego też należy wpro- 
wadzać w działanie możliwie najwięcej 
ciężkich wysokonośnych dział, tak żeby | 
prawie na każdy metr kwadratowy te- 
renu granaty pękały za granatami, spa- 
dały nawet do okopów, niszczyły zasło- 
ny, a gdy wryją się głęboko w ziemię 
eksplodowały, wyrzucając w powieirze - 
w mniejszym lub większym zakresie | 
wszystko do koła, a nadto wypełniały 


zycjach ludzi nieżywych, -a przynajmniej 


"nowy. Podczas niego siła pozostaje na ogół 


„sko-francuskiej ocenimy na - góra 3 mie 


dzie dla 2 radnych. 


praguie wystąpić z oddzielnemi deklara- 


ku różnorodnych oświadczeń, 


umama 


okopy i schroniska trującemi gazami i 
językami płomieni. Na przeszkody przed- 
pola również musi spadać taki grad, aż 
ostatecznie pozycje będą przygofowane 
do ataku piechoty. i 

Drugim noweczesnym środkiem, by 
nieprzyjaciela wyrzucić z pozycji obron- 
nych, jest atak gazowy. W tym kierun- 
ku pogoda sprzyjała anglikom podczas 
ich ostatniej ofenzywy. Stały wiatr pół- 
nocno-zachodni pędził gęste tumany cięż- 
kiego gazu na pozycje. Przeciwko nim 
zabezpieczały tylko maski. 

Swego czasu wojska Joffre'a po po- 
dobnem przygotowaniu nie w takim na- 
wet zakresie siły, szły do ataku jak w 
marszu uroczystym, znajdując w po- 


niezdolnych do obrony. Tym razem je- 
dnak anglicy nafrafiali mimo podwójne” 
go zużycia gazów na zacięty opór. 

Jak wielka burza działa wstrząsająco 
ua nerwy więcej swoją sila - elementarną 
i naglem zniszczeniem, niż swem trwa: 
niem, tak również działa i ogień huraga= 


ta sama, ale działanie postępuje naprzód i 
przez te powtarza się wciąż i wzrasta na- 
pięcie nerwów, 

Jeśli wziąć za miarę ofenzywę jesien- 
ną 1915 roku Francnsów, podczas której 
w ciągu 72 godzi wyrzucono na pozycja 
niemieckie 900,000 pocisków artyleryjskich 
wszelkich rezmiarów, to nie będzie prze- 
sadą, jeśli obecne użycie amunicji angiel. 


ljony granatów. W „przybliżeniu nawet tra= 
dno obliczyć ogólną wagę i wartość tej 
hekatomby amunicji, do której należą rów» 
nież kartacze i ładunki, nie wiadomo bo- 
wiem, jaka ilość. pojedyńczych kalibrów 
była. w użyciu. Ponieważ jednak przy ^- 
gniu huraganowym mają zastosowanie 
przedewszystkiem ciężkie działa, od 15- 
centymetrowych haubie do 21-centymetre- 
wych moździerzy, które dają się jeszcze 
transportować ma pole walki i ponieważ 
Francuzi wbudowali Świeżo w swoje pozy- 
cje również 29-centymetrowe możdzierze, 
a nadto Anglicy i francuzi sprowadzili 
działa okrętowe najcięższych kalibrów aż 
de 88,1 centymetrowych szybkostrzelnych, 
można przeto przynajmniej niektóra ilości 
„podać, , 

„I tak naprzykład, granat 2l=cențtyme- 
trowy waży 2 i pół eentnara, pocisk zaś 
do nowego 29-eentymetrowego moździerza 
francuskiego waży już 6 centnarów, gra» 
nat okrętowy 34-centymetrowy francuski 
10,8 centnara, a jego brat angielski z 38,1- 
centnarowego kalibru—aź 17,7 centnarów, 
Koszt wystrzału z działa polowego wyqo- 
si przeciętnie 24 do 25 marek. Przy dziale 
jednak 28-centymetrowym, a więc jeszcze 
nie najcięższem wzrasta do 10,000 marek, 
łącznie z użyciem lufy, która kosztuje oko- 
ło 230,000 marek i może dać tylko ograe 
niczoną liczbę strzałów. ? 


2 ziem polskich. 


Z Warszawy. 
Rada miejska. 


Gabinet prezesa Rady urządzono tym- 
czasem w pokoju ża salą sztandarową. 
W tejże sali oraz przybocznej są je- 
sżcze wykończane czynności głównego wy- 
działu wyborczego. Prace te będą skoń- 
czone do soboty. 
W sali kolumnowej, gdzie będą się 
odbywały obrady, rozpoczęto wczoraj usta- 
wianie nowych stolików dla radnych. Są 
to zwyczajne malowane na żółto stoły z 
2 szufladami. Każdy stół przeznaczony bę- 
Na otwarcie obrad Rady na gałerję 
wydanych będzie 200 biletów wejścia. Wie- 
cej osób gałerja nie może pomieścić, 
© Pierwsze zebranie :ady miejskiej, o- 
tworzy prezes rady, dr, Józef Brudzyński. 
Co do dalszej części aktu inaugura- 
cyjnego detychczas ule nastąpiło jeszcze 
ściślejsze porozumienie. Szereg stronniciw 


cjami. Czynione są nalomiast usiłowania, 
aby przy pomocy konsolidacji stronnictw. 
ułożyć jedną wspólną deklarację i złożyć 
ią prezesowi rady do odczytania. Takie 
solidarne wystąpienie uświetaijłoby uroczy- 
siy akt otwarcia. Sądząc jednak z prze- 
biegu dotychczasowych narad, projekt o- 
pracowania wspólnej deklaracji maio ma 
wideków urzeczywisinienia, prawdopodo- 
bniejsze jest natomiast przygotowanie kil- 


W sprawie powyższej toczą się je- 

dnak dalsze alad | SBC: 
Dochody miasła. 

Władze okupacyjne przekazały zarzą- 
dowi miejskiemu po potrąceniu kosztów 
213,482 mk., 926,782 mk. z opłat za Świa= 
dectwa handlowe, patenty akcyzowe, opla- 


KONSULENT PRAWNY 


Aleksander v, Gersdorff. 


przeniós! swe bluro do lokalu w tymże doma 


Piotrkowska 84. parter, front. 


ty za szkoły handlowe, podatek od psów, 
oraz dochód od monopolów: zbożowego, 
cukru i węgli kamiennych. 

Valeta w markach, i 

W swoim czasie podkreślaliśmy trl. 
dności, jakie wynikają dła publiczności 
przy płaceniu nałeżności za gaz w zakła- 
dach gazowych, które uwzględniają jedy» 
nie walutę rosyjską. Obecnie niedogodrno: 
ści te usunięto i nad okienkiem kasjera 
wywieszono napis treści następującej: „Za 
zgodą Cesarsko - Niemieckiego prezydjum 
policji przyjmujemy należne im pieniądze 
w walucie niemieckiej po kursie rb. l-=l 
mki 89 fen, czyli 1 marka — 52, 91 kop. 

Jak nas informowano, kurs marki nie 
będzie stały, lecz zakłady (Gazowe mają 
go normować, w ten sposób, aby odpo: 
wiedał kursowi giełdowemu, © 

Aktualny obraz Kossaka. 

Na wystawę bieżącą Tow. Zachęty 
przybyło świeżo ostatnie dzieło Wojciecha 
Kossaka. Za temat do obrazu posłużył 
znakomitemu artyście epizod z pizełama- 
nia frontu pod Gorlicami w dniu 3 maja 
1915 roku. Przedstawia on chwilę zdoby» 
cia przez piechotę Legjonów wieży ko- 
Ścioła w Brzostku, ma którego dzwonnicy 
zaimkęła się garść żoinierzy rosyjskich z 
karabinem maszynowym. 

Qela szarego umu, 

Trochę statystyki będzie może wys 
mowniejsze, niż feljeton o łem, co się dzie- 
je wśród szarego tlumu Warszawy... 

Po statystykę tę zwracamy się do 
Sekcji Rozdawniczej, która od początku 
swego istnienia wspiera ogółem 39,013 ro« 
dzin w składzie 141,170 osób, W ubie. 
głym miesiącu Sekcja udzielała wsparć 
29,854 rodzinom w składzie 108,385 osób, 
przyczem zaczęło korzystać ze wsparć w 
tym czasie 1320 rodzin, złożonych z 4,742 
osób, a przestało otrzymywać wsparcia tyl- 
ko: 94 rodziny, złożone z 304 osób, Z o- 
gółnej ilości osób wspieranych było 43,718 
takich, kłóre w normalnych warunkach sas“ 
me utrzymywały Swe rodziny, składające 
się z 48,285 dzieci do lat 25 (23976 chłop 
ców. i 24,309 dziewcząt), 8,601 osób w. 
wieku od lat 15 do 50 (4075 mężczyzn i 
4526 kobiet), przeważnie niezdolnych do 
pracy, i z 1781 starców (395 mężczyzn i 
1386 kobiet) Z pośród kategorji osób,. 
które w czasach normalnych utrzymywały 
swe rodziny, statystyka Sekcji Rozdawnie 
czej wykazuje, że największą ilość (6367) 
stanowili wyrobnicy i zaróbnicy w nier 
mniej pokaźnej liczbie (2911) statystyką 
wskazuje rzemieślników i wyrobników bez 
wskazania ich specjalności oraz (2384) 
krawców i szwaczek, (1608) pracowników 
sklepowych, (1557) służących i t. d. 

Największa ilośc wspieranych znaj- 
daje się w okręgach: 2-im (4123 rodziny, 
t, j. 14,141 osób) i 5-ym (2753 rodziny, t. 
j. 11,809 osób), a najmniejsza w okr. 13-ym- 
(119 rodzin, t: j. 393 osób). 


Otwarcie archiwów, 

Z pośród miejscowych archiwów nas 
ukowych do użytku osób, pracujących na 
polu naukowym, otwarte zostały ostatnio 
dwa, które pan generał-gubernator przejął 
pod bezpośrednią swą opiekę, a mianowi- 
cie: Archiwum Skarbowe przy ul. Rymar- 
skiej nr. 5, prawa oficyna, pierwsze piętro, 
oraz Archiwum Administracji Wewnętrznej 
przy ul. Jezuickiej nr. 1. 

Za czasów rosyjskich dostęp do obu 
tych archiwów możliwy był jedynie w wy” 
padkach szczególnie wyjąikowych; wobec 
tego tutejsze koła naukowe powitają z 
wielkiem zadowoleniem ich otwarcie. Jak 
się dowiadujemy Archiwum skarbowe jest 
dostępne w poniedziałki, środy i piątki, 
Archiwum Administracji Wawnęirznej, we 
wtorki, czwartki i soboty, od godz. 9 ra- 
no do godz, 2 po południu, Podania z 
wymienieniem przedmiotu zamierzonych 
badań składać należy Zarządowi Archiwów” 
przy Cesarsko - Niemieckiem Generał - Gu- 
bernatorstwie, Wspólna nr. 3 m. 8. Go- 
dziny przyjęć dyrektora tamże od 4 do 6 
po południu, mka 

| Rozmowa z jeńcami rosyjskiemi. 

|. „Warsch. Tag.* donosi, że przed kil- 
ku dniami przywieziono do Warszawy wię” 
kszy transport rosyjskich żołnierzy rannych 
jako jeńców, śród których byli także ży- 
dzi. W drodze do dworca Kowelskiego 
żołnierze-żydzi opowiadali straszne histo- 
rje o postępowaniu armji rosyjskiej z lu- 
a żydowską w miastach okupowa* 
nych”, l 

„Oprócz częstych rabunków żydow-= 
skiego mienia, pałą mnóstwo domów ży. 


8, 


‘dowskich, zniewalają dziewczęta żydowskie 


4 w wielu miejscowościach rozstrzeliwują | 


HM wieszają żydów. Gdy tylko ukaże się 
policja rosyjska w takiem mieście zajętem, 
irozpoczyna się nowy szereg czynów Okru- 
Haych z żydami. 


„Kło się nie może okupić pieniędz. | 


«śpi, zostaje aresztowany i bez sądu zesła= 
my, Zadnych zażałeń Żydowskich się nie 


Ispsyjska komenda wojskowa nie przeszka- 


dra uikomu w popełnianiu największych | 


|przestępstw wobec żydów. , 
aake yny fakt opowiedz 
'żołnierz-żyd, jako Świadek naoczny: W pe- 
;wnem miasteczku galicyjskiem zebrano gru- 
pe żydów, włożono na nich austryjackie 
mundury wojskowe i jako „jeńców austry 
daciich" dalej wytransportowano*, = - 

= 7. Dlechotinek, — > 
„Kurjer warszawski” rz) i 
Ciechecinka wiadomość, że gości tam nie 
teatr niemiecki, lecz 
cią p. Wassermana. 
Sosnowiec» 


Warsz. „Przeg. poranny" powtarza za 


; „iskrą* sosnowiecką: 


„Jak się dowiadujemy, grono miejsco- | 


wych obywateli prawników Czyni u władz 
okupacyjnych starania o otwarcie w mie- 
Ście naszem, za przykładem innych miast 
Królestwa, sądów polskich. Specjalnie LG 
tworzona w tym celu delegacja wyjechała 
w zeszłym tygodniu w tej sprawie do 
Warszawy.” . 
j - Zamość. 


Przed kilku dniami rozpoczęła się w` 


okolicy Zamościa formalna bitwa między 
wojskiem a bandytami, którzy od dłuższe- 
go czasu trapili spokojną ludność, Bane 
dyci zorganizowali się w szajkę z kiku- 
dziesięciu dobrze uzbrojonych ludzi. Skon- 
sygnowano przeciw nim jedną kompanię 
pułku. Część zbrodniarzy zdołała zbiedz; 
po stronie wojska rannych od kul rewol- 
werowych było trzech Żołnierzy. 

| "Łomża. 


Podczas ostatniej burzy w Łomży 


piorun zabił 19 let. chłopca. Spaliło się 
też z powodu piorunów kilka domów oraz 
wiele sztuk bydła, koni i drobin. 
Poznań, 


«Posener Tageblatt“ doniósł, co na- 


siępuje: „Dnia 15 sierpnia rozpocznie wy- 


chodzić w Poznaniu nowe pismo codzien= | 


“=ne pod nazwą „Gazeta Narodowa“. ` Kapi- 
tał zakładówy wynosi przeszło 2 miljony 
- marek. „Gazeta Narodowa“ będzie pier- 
"wszem polskiem pismem, które ukazywać 
się będzie dwa razy dziennie, Od 15 sier- 
"pnia będzie rozdawane bezpłatnie, a na- 
stępnie będzie można je abonować*, | 
Potwierdza się wiadomość, podana 
Już przez rozmaite pisma, że prezydent 
urzędu dla spraw żywnościowych złoży 
swój urząd naczelnego prezesa Prus Wscho» 


idnich i zajmie się wyłącznie wielkiem za- | 


daniem nowego urzędu. Na następcę Bı- 
łockiego upatrzono naczelnika krajowego 
Berga w Królewcu. : 

W sobotę po południu przybył na 
- ,płówny dworzec we Lwowie pociąg z jeń- 
ami włoskimi w liczbie około tysiąca, 
%tórzy po chwilowym spoczynku udali się 
w dalszą drogę na prowincję na roboty 
polne. Oddział jeńców składał się z roz- 
maitego gatunku broni żołnierzy. Na twa- 
izach wielu z nich widoczne było wyczer- 
panie, spowodowane wojną. 


Z walk Legjonów. 


Z frontu Legjonów donoszą pod da- 
łą 10-go b. m. 


» M.: E 


Dnia 4 b. m. nieprzyjaciel, rozpo- | 


rządzający ogromną masą wojsk i wiel- 
ką liczbą ciężkiej artylerji (przedewszy- 
stkiem 18 cm. działami), obsługiwanej 
przez specjalistów koalicyjnych, skiero- 
wał atak na front Legjonów i przyległe 
edcinki. * 
Szczególnie intensywny był napór 
rosyjski na 28-kilometrowy odcinek, bro- 
niony przez pułki łesjonowe. 
huraganowym ogniu stały, zwła- 
- szcza pułk 6, część 4 i 6 p. p. : 
Wieczorem, dnia 4 lipca, moskale, 
mie zaprzestając ognia- działowego, ru- 
szyli naprzód do szturmu. 
„ Ataki ich zostały krwawo odparte. 
Dnia 5 lipca nastąpił ponownie hu- 


raganowy ogień i jeszcze zacieklejsze . 
ataki. s 
I te zostały brawurowo - odparte. | 


Wszelako z powodu zagrożenia od flan- 
ku południowego oskrzydleniem, cofnęły 
się Legjony. na drugą pozycję. 

-.,  Ðnia 6 lipca rozpoczął się znowu 

zażarty bój. i 

„.  Legjony i tego dnia odrzuciły atak 
kosyjski, ale ponieważ w bezpośredniem 
ząsi ie udało się rosjanom przeła- 


` ogromnie 


mia. Wogóle stwierdzić można, że . 


- otrzymuje z | 
żydowski pod dyrek- ] 


"wolnego handłu, doznaje 


mać front armji sprzymierzonych—jak 
to donosił komunikat urzędowy--Leojo- 
nom zagroziło odcięcie. aa. 

Wobec tego - cofnięto 
Maniewicz. ; ACE 

Moskale, mimo niesłychanie krwa» 
wych strat, następowali nieustannie w 
gr przeważającej liczbie, tak, że 
linja Maniewicz stała się nie do utrzy- 
mania, - SDE - 

. Rozpoczęto tedy odwrót na Sto- 
chód. r SEE wać 

Oddziały legionowe podczas. tego 
odwrotu były w nieustannej walce, a 
skutkiem różnego zbiegu okoliczności, 
niejednokrotnie zagrażane od boku i od 
tyłów, musiały się przebijać przez nie- 
przyjaciela w atakach na bagnety. Nie- 
rozbite - wszakże przeprawiły Się przez 
Stochód dnia 9 b. m. i utrzymały linję 
rzeki przeciw naporowi wroga. 

Po tych straszliwych, trwających bez 
Przerwy pięć dni i nocy walkach z prze- 
mocą nieprzyjacielską—zostały na razie 
złuzowane—i przeszły dó rezerwy kor- 
pusu. ; | 
Straty, które poniosły bohaterskie 
pułki polskie podczas tak ciężkich walk, 
Są poważne, choć nie steją w żadnym 


się na Enję 


| stosunku do strat nieprzyjaciela i do 


niebywale trudnych sytuacji, w jakich 
się znajdowały Legjony. | 

Najwięcej ucierpiały pułki: 5 (I bry- 
gada( i 3 {l brygada) piechoty. 

Pułk 6 (jak nam z innej strony do- 
noszą) miał w odwrocie straty minimal- 
ne—i przywiódł jeszcze sporo jeńca. 

Również ucićrpiały, choć nieznacz- 


nie, pułki: 2 i 4 piechoty. 


I-szy pułk ułanów stracił ogółem 30 
ludzi; I pułk ułanów—kilkunastu. 

Znamienną jest rzeczą, a dowodzą- 
cą nadzwyczajnej sprawności bojowej 
Legjonów, że nie utraciły ani jednej ar- 
maty. Jedynie wskutek trudności prze- 
prawy stracono 4 karabiny maszynowe. 


J. M. Świętochowski, = 


W iobnierskich rowach leżąc... 


W żołnierskich rowach leżąc, my widzieli, 
Jak szłaś przez krwawe naszej walki błonie 
W słońca czerwieni i mgieł rannych. bieli, 


(U skroni w rdzawej, królewskiej koronie.. 


Myśmy widzieli, jak nam ręce twoje 
Błogosławiły na trud i wytrwanie — 
Na te synowskie, ofiarnicze znoje, 
Na to zbudzonych duchów bojówanie 
O cześć Twą świętąl... URE 


Olrdomości bieżące. 


— Czteróziesto godzinne nabe- 
żeństwo 


rozposznie się dziś w kościełe Dw. Anny i: 


trwać będzie do niedzieli dnia 23-go b. m, 
włącznie, | 
— Wolny przywóz, : 
Cesarskosniemieckie prezydjum policji 
w Warszawie przesłało do sekcji żywnościo- 


| wej do pomieszczenia w pismach codzien= 


mych polskich obwieszczenie treści następne 
jącej: i Raz 

.„Przepustki na wwóz i wywóz towa 
rów, które stanowią przedmioty wołuego han" 


dlu, począwszy od dnia dzisiejszego nie będą - 


więcej wydawane. Postanowienie to nie na- 
ruszą przepisów, dotyczących towarów, pod- 
legających rekwizycji oraz istniejących zaka- 
zów wwozu i wywozu takowych”, 

Warszawa, d, 17 lipos 1916 r. 

š Prezydent policji 
: v. Glasenapp. 
dak z obwieszezenia tego wynika, za- 
kup artykułów, które stanowią przedmiot 
znacznego uła- 
twienis, 

— Wyjażd do Warszzwy na inzae 
guracyjne otwarcie Kady Miejskiej. 

(b) Z ramienia miejscowego Sło- 
warzyszenia właścicieli nieruchomości 
na inauguracyjne otwarcie Rady Miej- 
skiej w Warszawie, mające się odbyć w 
nadchodzący poniedziałek, wyjechała 
dziś rano specjalna delegacja, złożona 
z pp. prezesa G. Klukowa, wice-prezesa 
Bronikowskiego i mecenasa Rudolfa Pla- 
nera. 

— Szczepienić ospy. 

(b) Jak wiadomo, w mieście naszem 
rozpoczęte zostało powszechne szcze- 
pienie ospy. Przy tej sposobności uwa- 
żamy za stosowne zaznaczyć, aby pod- 
dający się szczepieniu zwracali baczną 
uwagę, iżby instrumenty do szćzepienia 


| były przed szczepieniem sfarannie oczy- 


szczane i dezynfekowane,. przez co uni- 
knie się możliwości przenoszenia zaraz- 
ków: chorób zakaźnych na organizmy 


"zupełnie zdrowe, 


GAZETA 


obrazów rozmieszczono 78. 
-.... Wystawę zamknięte 3 lipca, 


ŁÓDZKA 


k ać k tujcie 
PE raj Echa kwesty e. he „„Rałuj 
. fb) Komitet wystawy obrazów opra- 
cował sprawozdanie ze swej działalności, 
z którego przytaczamy niektóre, ciekawsze 
szczegóły, i , 
Do Komitetu wystawy, 
dnietwem bar. Heinzla, powołano pp: W. 
Liirkensa, O. Schweikerta, K. Grabowska, 
Józefowa Richterowa, M. Poznańską, %. 
Kona, Fr. Łubieńskiego. J. Urtanowskiego, 
J. Mendelsonównę iJ, Wojciechowskiego. 
Lokal na wystawę zaofiarowany zo- 
stał bozińteresownie przez Tow. ake. J. 
Heiuzle przy ui. Piotrkowskigi nr. 104. 
Przy urządzaniu lokalu znacz” a szęść 
robót wykonana była kosztem Tow. ake 


bezinteresownie z ogrodów Juljanowskich 
barona J. Hejnzła i od p. Richterowej. | 

Komitet jury stanowili pp: Fr. Eu- 
bieński, J. Urbanowski, J. Mendelsonówna, 
baron J, Heinzeł, W: Liirkens i O. Schwai- 
kert; podkomitet zaś dekoracyjny pp.: ba- 
ron J. Heinzel, F. Łubieński, J. Urbanow- 
ski i W. Liirkens, sekrełarjat objął p. d 
Wojciechowski, 

Ogłoszono konkurs na plakat ogłow 
szeniowy i załwierdzono szkie v. M. Spru= 
siaka, ofiarowany przez tegoż bezintere- 
sownie. . 

Przyjęto projekt loterji, do której Za» 
dekłarówano 18 obrazów i 1 album z rys 
-Bunkami, 

Przy wystawie p. Gromski urządził 
cukiernię, z której 20 proc. dochodu brut- 
to płacił Komitetowi wystawy. 

Katalog - opracowany był przez pp.: 
J. Urbanowskiege, L, Jaworskiego iJ. Woj- 
ciechowskiego. 

Na wystawie umieszczono 202 obra- 
zy olejne, akwarelle i pastele, -37 sztychów 
i 14 rzeźb, jak również gablotkę z meda- 
lami i minjaturami, 

Wystawione zostały jedynie dzieła 
pierwszorzędnej warteści, ze szezególnem 
uwzględnieniem artystów polskich dawnych 
i doby obecnej. | 

Wszystkie dzieła sztuki, 
sig na wystawie, 
sztem wystawców. ; 

Po dwóch tygodniach trwania wysta- 
wy urządzono częściową zmianę obrazów, 
pozostawiając dzieła cenniejsze; nowych 


znajdujące 
ubezpieczone były kom. 


trwała 
 więe przez przeciąg 3 tygodni, W dniu 6 
lipca urządzono rozłosowanie obrazów, na 
ten cel przeznaczonych, 

Frekwencja 
pująca: 


Biletów wejściowych sprzedano 3,921 


Biletów uczniowskich i nigowych 328 
Passe-Partout 111 
- Katalogów 1,295 


Biletów loteryjaych 4,858 

Dochody wystawy wynosiły ogółem 
5,128 rb 5 kop. (w sumie tej naddatków 
1.393 rb, 5 top.). 

Urządzenie, druki, ete, kosztowały 
1,681 rb. 21 kop. | 

` Dochód więc czysty wyniósł 3,448 rb, 
84 kop. 

Najlepszym dniem kasowym przez 
gały egas trwania wystawy była niedziela 
18 czerwea, gdyż dochód brutto wynosił 
dnia tego 519 rb. 85 kop. 

Zwiedziła również wystawę grupa 
słuchaczów kursów Tow. krzewienia oświa- 
ty, składająca się z 188 osób. Uczniów 
zwiedziło wystawę 323, co tłumaczyć na- 
leży tą okolicznością, że właśnie w czasie 
trwania wystawy odbywały się egzaminy 
przejściowe. 

14 czerwca przybył na wystawę, ba- 
wiący w Łodzi, ks. arcybiskup warszawski 
dr. A, Kakowski z licznem duchowień» 
stwem. 

Wszelkie rachunki, obliczania i spra- 
wozdania, jak również gotowizna zostały 
Głównemu Komitetowi kwesty p. n Ra- 
tujeie dzieci* złożone. 

Dążeniem urządzających wystawę by- 


wiąkszenią faaduszu ną ratowanie dzieci, 
jednocześnie zaś danie sposobności miło- 
Śnikam sztuk pięknych pedziwiania skar- 
bów artystycznych. Pragnieniem Komitetu 
było pokazanie młodzieży dzieł naszych 
wielkich mistrzów, 


= - — Wygrane mieodekrane obražżya 
Następujące numery zostaly wyloso- 
wane, a posiadacze ich nie zgłosili się do- 
tychczas po wygrane obrazy: 


Ne 2381—wygrał obraz „Kłusownik* 
„ 534 > A „Krajobraz* 
„ 1047 /, u „Kwiaty“ 

» 1387 y 5 „Studjum* 
» 8488 5 % „Lisowczycy* 
$> AT Ą » „Album karykatur* 


- Po odbiór wyżej wymienionych obra- 
zów wygranych zgłaszać się należy do lo- 
kału b. wystawy, ul. Piotrkowska 104. 


pod przewo 


d. Heinzla, dekorację kwiatową nadesłano | 


na Wystawie była nasię- 


ło pragnienie, aby przyczynić się do po- | 


aby przyczynić się do | 
„obudzenia w niej poczucia piękna, szacnne 
ku i miłości dła polskiej sztuki narodowej. 


Nr. 1 99. 


2 a m 
_ Plegi i pryszcze 
usuwa radykalnie krem „Oro“ sprzedaż w ap 
tekach i składach aptecznych. i 

— Darmo mieszkania, e 

(b) Jeden z tutejszych właścicieli nie. 
ruchomości zaofiarowywuje na mieszkania 
bezpłałnie dwa pojedyńcze pokoje przy uliey 
Średniej Nr. 137 dla ubogich a nezciwych 
rodzia robotniczych. 

Pragnący Tetrzymać owe mieszkania, 
zechaą się zgłaszać do administracji naszego 
piema z rekomendacjami znanych osób coa 
dziennie między godz, 6 a 7 wieczorem, 

— Kasa pożyczkowa 
przy Delegacji niesienia pomocy biedoym 
wydała we wtorek i środę pożyczek nasu- 
mę okoła 11,000 marek blisko 1,000 oso- 
bom. Następna wypłata odbędzie się w d. 
1 i 2 sierpnia, 

— Wydział budowlany 
zezwolił na rozbiórkę budynków: Tomasz0« 
wi Domańskiemu, Aleksandrowska 29, Ju- 
ljuszowi Triebe przy ul. Podgranicznej w 
Widzewie i Józefowi Płuciennikowi — na 
rozbiórkę 2 budynków przy úl. Rzgowskiej 


| ex. 100 w Chojnach. 


— Mełdowanie świadectw akue 
szerek : | 


trwa jeszcze do jutra włącznie. Po upły- 
wie tego terminu akuszerki winny nadsy- 
łać swe papiery do mieszkania akuszerki 
Taksinówny Mikołajewska 37, 

; = £. O. S. w Helenowie. I 

Program dzisiejszego wieczoru kompo. 
zytorskiego Ł. O. B. poświęcony jest wyłą- 
cznie klasykom niemieckim i zawiera m, i, 
Symfonję, zwaną „mit Paukenschłag" — 
Haydna. Dyrekcja spoczywa w ręku Broni- 
sława Szulca, 

— Z sądów, 

Cesarsko-niemiecki sąd okręgowy 
pod przewodnictwem sędziego dr. Eber- 
hardta w dniu wczoraszym osądził na- 
stępujące sprawy: 

Za nieprzestrzeganie przepisów pasz» 
portowych skazani zostali: Robert Fechf 
na 6 tyg. więzienia; Tomasz Hansi, lat 
83, na dwa tyg. więzienia; Golda Silber- 
man i Dawid Kliiger — na 30 mk. kary 
lub 10 dni więzienia. 

Za nieprzestrzeganie przepisów pasz: 
| portowych i porządku o ruchu ulicznym: 
R. Schilhabel — na 30 mk. kary lub 10 
dni więzienia i na 10 mk. kary lub 5 dni 
więzienia; Henryk Killier—na 30 mk. ka» 
ry lub 10 dni więzienia i na 10 mk. ka- 
ry lub 5 dni więzienia. a 

_ Za nieprzestrzeganie przepisów pasze 
portowych i niedozwolony przywóz zo- 
stały skazane: Marja Kowalew na 50 mk. 
kary albo 20 dni więzienia; Karolina 
Masłowska na 11 mk. kary albo 6 dni 
więzienia. , l 

Wincenty Hemeni za nieposiadanie 
paszportu i za nieoświetlenie w nocy 
wozu skazany został na 40 mk. kary al- 
bo 10 dni więzienia. 

Józef Kobus i: Genowefa Seiken 

oskarżeni o usiłowanie kradzieży, ska 
zani zostali po 3 mies. więzienia i za 
nieposiadanie paszportu na 6 tygodni 
więzienia, 
Sprawa fabrykanta zgierskiego G 
M. i P. G. oskarżonych z § 516 i 551 
kod. karnego o uprawianie homoseksu- 
alizmu, została odroczona do zawezwa. 
nia nowych świadków. 

Sędzia pokoju VI rewiru skazał w 
dniu wczorajszym następujące osoby; A- 
brama Helmanowicza za zakłócenie spo- 
koju — na 2 tygodnie więzienia i za opót 
władzy na 15 tb. katy lub 5 dni więzie: 
nia. Rocha Wawrzyniaka oskarżonego © 
kradzież weksli na 7000 tb, u Iry Pick 
«wł. restauracji III rzędu — na 7 miesięcy 
więzienia z odliczeniem 2 miesięcy: odsia: 
dywania na śledztwie, SprzedawczynięjHe. 
łenę Grzesiakowską za nieprzestrzeganie 
kursu rubla — na 20 rb. kary lub 10 dni 
więzienia. Sprzedawcę, Tuchszetera, za 
paserstwo — na miesiąc więzienia. Sela 
Spiek za sprzedaż rozcieńczonego do 703 
mleka na 3 daj więzienia i za sprzedaż 
rozcieńczonego do 83% mleka, Riwkę Szer 


man-—na 2 tygodnie więzienia, 
Sprawy apelacyjne. 

(s) W swoim czasie sędzia pokojt 
l-go rewiru rozważał sprawę 5l-letniege 
Józefa Banasiaka, oskarżonego o kradzień 
biżuterji z okua wystawowego jubilera, 
Sędzia skazał B. na 5 miesięcy więzienia. 
Banasiak niezadowolony z powyższego wy: 
roku zwrócił się ze skargą apelacyjną do 
Sądu Okręgowego prosząc o uniewinnie« 
nie. Sąd Okręgowy zmienił kwalifikację 
przestępstwa i skazał Banasiaka na 1 rok 
więzienia za paserstwo, 
~ (e) Knapp, skazany w pierwszej in 
stancji na 2 lata więzienia za kradzież 2 
` włamaniem, wniósł apelację, lecz na uwagę 
przewodniczącego, że w razie -dowiedzenia 
winy grozi mu kara 4 lat więzienia, cofnął 
apelację. 


Nr. 199, 


Wieści z Rosji 
Powszechne nauczanie w Rosji. 


Ministerjum oświaty wnosi formalnie 
projekt o nauczaniu powszechnem, 
Między innemi proponuje hr: Igna- 
tjew, aby do kodeksu karnego włączony 
został następujący paragraf: 
-„Ktokolwiekbądź z rodziców lub osób 

ich zastępujących po trzykrotnem uwiado- 
mieniu bez dostatecznych ku temu powo- 
dów nie posyła dzieci do szkoły, w której 
nauka jest obowiązującą, płaci grzywnę, nie 
wyższą od 10 kop. za każdy dżień nauki 
przez dziecko opuszczony”, 
„Pieniądze te powiększają iundnsz poe 
mocy dla uczniów najuboższych. Decyzje 
o nauczaniu obowiązkowem zależne są od 
postanowień zarządów powiatowych. 
Kobiety w sądowych instytucjach 
a 'rposyjskicha - -. 
Rosyjskie ministerjam sprawiedliwo- 

ści, rozpatrując kwestje dopuszczenia ko- 
biet do sądownictwa, zatrzymało się obec- 
nie nad kwestją nominacji kobiet na se= 


kretaczy z prawem udziału w posiedzeniach- 


sądowych. Ponieważ w prawie niema ka- 
tegorycznego zakazu w tym względzie i 
wobec ogromnego braku kandydatów zde- 
cydowano w zasadzie tę kwestję dla ko- 
biet pomyślnie, postanowiwszy dła osta- 
tecznej decyzji zasięgnąć rady odnośnych 
instytucji sądowych i nadprokuraiora se- 
natu. 


Q zamordowanie towarzysza. 


Przed sądem wojennym w Peters- 
burgu stawał żołnierz Mikołaj Różański 
oskarżony o to, że zamordował towa- 
rzysza broni czecha Jarosława Zwanka” 
rę. Sprawa miała się tak: 

Dnia 6 kwietnia 1916 roku usłyszeli 
żołnierze, że ktoś wystrzelił w stajni, 
gdzie stał koń porucznika. Gdy przy- 
biegli przedstawił się 
widok: Niedaleko żłobu leżał na ziemi 
konający Zwankara, a nad nim klęczał 
Różański. Broń wystrzeloną znaleziono 
obok. Różański wołał: „To nie ja, to 
on sam“. Więcej mówić nie mógł tak 
był przerażony. 

Zwankara nie odzyskawszy przy- 
tomności, umarł. Kula przeszła przez 
lewą stronę piersi, raniąc Śmiertelnie 
płuca. Koń również był ranny i musia- 
no go dobić. Różański wyrwał się stra- 
ży i uciekł. Nazajutrz przyłapano go i 
uwięziono. Na rozprawie obstawał przy 
tem, że Zwankara strzelił do konia, a 
potem do siebie. Różańskiego bronił 
audytor Polak. Wskazał na nienaganne 
zawsze zachowanie się tego żołnierza, 
jak i na to, że nie było powodu do mor- 
derstwa. Wyraźną także zdawała się 
być nieporadność i niewinność oskarża- 
nego. Skazano go więc tylko na karę 
za lekkomyślne pozostawienie broni. 


„zwolił niektórym z nich wstępować dó do | 


GAZETA ŁÓDZKA 


Podoficer Małskusus, | 

Jak donosi „Utro Rossii* kijowski 

sąd wojenno - okręgowy skazał ha 10 
lat ciężkich robót podoficera Małokususa, 
za to, że będąc naczelnikiem konwoju, 
eskoriującego 43 aresztowanych w Rado- 
myślu, w Sprawie politycznej, żydów, po- 


"mu i brał za to zapłatę. 


Spisek w Resji. z 

„Breslaner General Anzeiger" donosi 
-przez Stokholm, że policja piotrogrodzka 
wpadła na trop wielkiego spisku, zagraża= 


jącego życiu wielu wpływowych osób rzą- 
- du i dworużrosyjskiego. 


Dokonano mnóstwo rewizji, areszto- 
„wano 58 osób. > | 


Spiskowcy posiadali podobno dosko--. 


nale urządzone warsztaty, wyrabiające a- 
municję, głównie bomby z nitrogliceryny 
i granaty ręczne. 
Znaleziono listę osób, które miały 
być zgładzone. Jest wśród nich prezes 


-m'nistrów Stürmer, na którego, jak wia- 


im następujący- 


domo, niedawno wykonano zamach w 
go własnym mieszkaniu,  .. 
Spiskowcy prowadzili równięż propa- 
gandę aniymilitarną, | 
Przypisują im również zamachy na 
prochownie w Kronsztadzie i Wyborgu o- 
raz na skłąd lotniczy w Gatczynie, 


je- 


Wieści z Niemiec. 
i -W obozie jeńców. Ai 
"W obozie dla jeńców oficerów w Burg 
pod Magdeburgiem ziączyło się kilku: ofi- 
cerów rosyjskich i założyło teatr kinema- 
tograficzny; teatr taki w obozie tym już 
otworzono. Jak donosi czasopismo „Der 
Film*, od czasu otworzenia na wszystkich 
przedstawieniach sala była przepełniona.. 
W teatrze, obejmującym 200 miejsc 
do siedzenia, daje się codziennie dwa 
przedstawienia. Wstęp kosztuje 50 fenigów. 
Program zmienia się dwa razy tygodnio- 
wo. Cenzurę film wykonywa czterech ofi- 
cerów niemieckich. S 
Gukier w Gnieżnie. f 
Magistrat guleźnieństki ustanowił nowe 
ceny maksymalne aa cukier, a mianowicie: 
funt miałkiego eakru 30 fen, w kostkach 


82 fen, Ceny te obowiązują od 12 lipca. - 


Za ceny lichwiarskie, = 
Handlarz towarów spożywczych Salo- 
mon Hainnowitsch w Lipsku sprzedawał funt 


wieprzowiny po 2,60 do 290 mk. chociaż: 
cena najwyższa w Lipsku wynosiła wówczas - 
2,10 do 2,60 mk. Za fuat kiełbasy hole 


sztyńskiej żądał 4 mk., podczas gdy cena má- 


ksymółna wynosiła 8 mk. Nawet odpadki . 


od szynki sprzedawał po 1,05 mk. za Ćwierć 
funta, 

Siódma izbą karna sądu ziemiańskie- 
go w Lipsku skazał go na estery miesiąca 
więzienia i 500 marek grzywny. Przewo- 


„ieyjnaj itd. 


daiczący sądu zaznaczył, Że H, należałoby 
skazać na karę nader dotkliwą, ponieważ nie 
tylko wyzyskiważ biedę i nędzę publiezio= 


ści, lecz nadto swem nagannem posiępowa: : 


niem przyczynił się do tego, że przed skła 
dem jego odbyły się niepokoje a wielu z jego 
winy popadło w nieszczęście, gdyż wyt0E26- 
re im procese o opór przeciwko władzy pu* 


Zjazd pojednawczy socjalistów. _ 
Celem załagedzenia przesiwieństw mię- 
dzy radykalnym a umiarkowanym Odłamem 
w obozie socjalistycznym, wysłali dsialacze 
socjalistyczni Braon i Wurm zaproszenia na 
wspólne zetzzsie w Monachium, Przywód- 
cy jednego t ciuztego kieruizku zapatrują się 
jednak sceptycznie ns tę ndrawę, 
Plany Wojennego Urzędu Żywno” 
Ściowegu. : 
Na zebraniu w Kolonii przemawiał ge- 
kretara generalny Związków  Chrześcijań- 
skich Steigerwsłd, członek Urzędu dla epraw 
żywnościswych, a aprowizacji KrEju. 
Zasadnicze uregulowanie sprawy mleka 
wo wszystkich wsiach i miejscach  zbiornie 
©sych, celem przetwarzania na masło, prze- 
widziane jest na wrzesień. Po wprowadze- 
niu kartek ua mięso w całej Rzeszy ceny 
będą niższe, (mniejwięcej 350 — 400 gr. ty” 
godniowo), Główną, trudność neunięta, 
Racje chleba podwyższy się w jesieni, 
Kasza, jagły, krupy, będą tańsze. Cukru 
będzie w październiku dostateczna ilość. 


LA ma a 
„Jeńcy wojenni 
w Hoizminde.Ę 
W Brunswiku nad Wezerą maleńkie 
istnieje miasteczko, 
zie mówił przed wojną, ale po wojnie nae 
pewno w różnych zakątkach Francji, Polski, 
Litwy i Kurlandji wspominać będa ludzie lH- 
erni, których loa z ojczystej wyrwał  siemi, 
Miasteczko to nazywa się Holzminden. Tuż 
koło miasteczka rozłożono obóz- dla jeńsów 
cywilnych. | 
"Obóz dla jeńców cywilnych bowiem 
urządzony jest, jak autonomiezne miasteczko, 
yją w nim ludzia na stopie wolnej niemal 


— tylko poza kelczastą zagrodę zrzestępu: 


wać jest zabroniona, Właśnie wrócił a Hols- 
mingen jeden z cbywateli naszych, p. Q., 
który w obozie dla jeńeów przesiedział kil- 
kanaścię miesięcy i komunikuje nam © współ- 
towarzyszach pożycia: | 

(|. /— Wszysey są zdrowi, bo, chwała Bo- 
gu, warunżzi hygjeniczue są dobre, Z po- 
czątku, gdy jeszcze obóz nie był urządzony 


należycie, wielu z nas musiało spać na pos 


dłodze. . 
` — Iluż Polaków znajduje się w Holg- 
miadeu? Hoa 
— 600 mężczyzn i 200 kobiet. 
— A pożywienie? 
s — f pożywieniem trudno teraz WBZg« 
dzie, ale otrzymuje się znośne i zadawala” 


jące porcje. 


Nikt o niem w Muropie- 


ER Z mane 


dnie też wszywa się lsmpasy zielone. 


4, 


- - AOTEA EZ ACE ZEE R W CE CE O A 


-—— Jak dzień normalvy wygląda? 

— Wstaje się o 6-ej rang. Wnet dò- 
stają jeńcy Śniadanie. O 7 i pół na rokotę 
w obozie rozehodzą się purtje, Czarem zapó- 
trzebowanie jest z miasta — wtedy płacą, 
Ci, co. zostają — mają obowiązek uporząde 
kować barak, Gdy znajdzie się chwila, ansle 
fabeci idą do szkółki, O i2-ej obiad i da 
2-ej spacer i spotkania na głównej alei o- 
bozu z naszemi paniami, Później snów ro= 
bota. O 6-sj kgłacją, O 9-ej wszyscy Śpią. 

— Kto z Polaków stał n czele jeń- 
ców? | - | 
— Urządziliśmy sobie awój Komitet 
Obywatalski, który zajmuja się naszemi spra” 
wari i zasiada przy boku p, Jexuet, Fran- 
cuza-jeńaa, który jest „yprezydeutem* obozu 
jeńców. Na czele kurji polskiej stoi p. Jẹ 
drzyski, student z Nauheim, Kiełczanin. 

— Czy w obozie znajdują się dzieci? 

— Jest ich kilkadziesiąt, Zajmujemy 
się niemi gorące, Urządziliśmy szkołę, do 
Której uczęszczają. Szkołę tę prowadsą p 
Przybyszewski, p. Benedekówna z Płocka, 
erag p. Zwoliński, i ; 

— A jak z obsługą duchowną? 

— Znalazł się w obozie ehętny ksiądz 
Francuz-Jezuita, który, o dziwo, umie tak 
dobrze po polsku, że nawet objaśaią ewen- 
gelję w naszym językuiten niesie iułaczom 
polskim słowa otuchy i miłości, Nazywa się 
ks, Jouen, Msze cicho edbywają się codzieś, 
W niedziele i swięta mamy msze ŚSpiewana, 
Założyli uniwersytet dla wszystkich, urzą- 
dzili kinematograf, Polak natomiast otwo- 
rzył kawiarnię i atalier fotograficzne, W obo- 
zie dla jeńców mamy reprezantowane wazy« 


stkie stany, wszystkie zawody. 


— Czy jeńcy-Polacy otrzymywali jae 
kieś zapomogi? - 
— Przysyłano nam z Montreux i. Fry- 
burza trochę produktów i chleba, 
`- — Czy można coś kupić do jedzenia 
w obozie, mając pieniądze? My 
— Do Nowego Roku czynna była kan= 
tyna. Teras ją zamkniętu, | 5 
— A ile osób wogóle żyje w obozie w. 
Holzminden? |. : 
— 8.000... wi 
| — Pan G. wyjmuje z kieszeni przepha 
skę ziełoną, jaką na lewam ramieniu nosi 
każdy jeniec. Przepaska ta jast wazyta w 
rękaw zamiast wyciętego uprzednio materje- 
ły z rękawa, by jeniec nie uciekł, W spo- 
Te 
obostrzenia zastosowano dopiero po różnych 
próbach ucieczki ze strony francuskiej, 
Odpowiedzi Redakcji. 
Panu L. Ł, autorowi artykułu:- „O 
potrzebie założenia nowych szkót średnich 
w. Łodzi". | 
_ Przedewszystkiem musi Sz. Pan pos 
dać swoje nazwisko i adres dla wiadomo- 
ści Redakcji, jeżeli nie podpisuje artykułu 
całym nazwiskiem tylko inicjałami. 


Pod artystycznym kierunkiem i reżyserią 
Ludwika Szejera. 


Dr. L. PRYBULSKI 


Przeprowadził się do domu 
Szeibiera, Zawadzka AG i. 
Be mw ETH ERRE s A 

tiotoży zewnełtzie I włosów. 


| Leczenie elektrycznością, elektrolizą, usuwa- 
; nie szpecących włosów. 


Przyjmuje 648—1 r, od 4—9. Panie od 5—6 p.p. 


LEKARZ «a DENTYSTA 
Wgikowicz 


.przemiósł swój gabineč 
dentystyczny zo Średniej tl 


ma uł, Średmią Me 3. 


E 


Baun 


uro og. „Merkury: Piotrk. 9 


pi. 
Piotrkowska 7. 
b. długoletnia asyst. lek, dent. E. FUKSAS 
Płombowanie, wyjmowanie zębów bez bólu, 
leczenie dziąseł, Sztuczne zęby z podniebie- 
niem i bez podniebienia po przystępnych ce- 
nach. Przyjmuje od 10-—2 i od 4—7 wiecz 
|._w niedzielę i święta od 10 — 1 po południu. 


| Kedaktor i wydawca JAN (m p. Przejazd 8 


Spóźniony tancerz 


Farsa w I-ym akcie, W. Rapack.ego, 


Początek przedstawienia punktualnie o godz. 8 m, 15 wieczorem. 


| 


- a a 8 =: 
jetjałiie dla polar 
i i i * 98 
wanny po 20 kop. w abonamencie rabat. 
Zakład kąpielowy SZKOŁLESA ASH. 
Bilety także nabywać można u starszego 
majstra piekarskiego p. Meiznerz, róg Na- 
wrot i Widzewskiej, 


śmieścin 


są 


składającego się z 5-iu lub 6-iu pokoi z kuch- 
nią z wszelkiemi wygodarmi, Pożądane I [ub IL 
piętro Oferty w Adm. G. È. 


częstochowskie i inne od 55 kop, funt hur- 
tem taniej a tasże ług mydiany poleca 


Beucker ul. Srednia 2 i ul. Główna 42. 


Rutycowana mauczysieika udziela tanio 
3 fekcji muzyki na fortepianie, Przędnal- 
niana M 31 m. 88, PAR 


pod „Mieszkanie*. - 


Część Koneertowa 
Pieśni-Piosenki-Satyry-Dsklamacje-Monologi i Küplety. 


Dyrekcja J. Wójcicki. 


Restauracja 2-go rzędu 


|S. Romański 


O Konstan ynowska Nr. 13. 
wydaje obiady śniadania i kolacje po cenach tmiar- 
kowanych w każdej porze, polecając się łaskawym 
; względom S-nej Publiczności 


i ekle, nowe i używa 
A! A! A! A! A! M ne, najszniej "ie 
żym wyborze, oraz łóżka metalowe, wózki.i we-. 
locypedy dziecięce, wanny, krzesła wiedeńskie, 
Poleca magazyn mebli Władysława Romiszow» 
skiago Piotrkowska 116.1 rietro front. 


ETOR TC DY PACZCE OAK TROPY E EER OEE E I EERTSE 
anio meble sprzedam. Mikołajęw- 
A. ÀA. T p à 


ska 95 m. 27 front. I pietro. 


A A. Me różne tanio. Sprzedam. Św. - 
z £ 


Anny 17 m. 3 front, narter. 


ġibum jana Ńiatejki xa 70 kop. do 
Ww Adm, Gaz. Łódz. Przejazd N 8, Tamże za 
20 kop. zajmująca powieść Ch. Dickensa „Miłość 
i Poświęcenie*. a 
legancka dama nost gorsety zaaazj mar 
se noma“, Łódź, Główna 17, i 
ii poc igo poszuku je "lekcji 
8 Szulca 50. 
otrzebny stróż bezdzietny z dobremi © 


i Swin 
.dectwami od garaz, Piotrkowska 8. u goapo- 
darza, | j ge 


ipiri 


Na maszynie rotąc 


28 i Wtorek d. 25-go Lipca 1916 roku. 


dl 18 II p, Zawadzka, 


3. 


Fidej w tłoczni JANA GRODKA Przejazd 8. 


| M 


Władca 


Operetka w I akcie Ciermont'a. 


- Czarny 


W ogrodzie koncert orkiestry od godz. 6 po poł. pod dyrekcją P. Chwata. . 
W niedzielę i świętą o godzinie 5-ej po południu i o godzinie 8-6j m, 15 wieczorem 


Bufet na miejsca 


i oszukuje się aparata kompletnego do szwej- 
sowania żelaza. Zgłaszać sią ul. Lipowa 33. 


Prośby, skargi Kr. 


Kons. prawny Gers. orff 
Piotrkowska 84, 


potrzebny stroż. Rozwadowska NEU. 


> i 16 m 


Ros sprzedam tanio. Ub Konsfantynowska26 


p. 


Só: potrzebny zaraz Zgłosić się po południu 
(1ÓŻnĘ 


Długa © 105 
A powodu zmiany lokalu do sprzedania 
meble tapicerskie i stolarskie nowe i uży- 
wane po cenach koszta Nawrot 37. . , 
gnieszka Piasecka zgubiła paszport, wydan 
przy ul. Przędzalnianej 14, > A 


trzebna krawcowa z Kr 


Bronislaw Porada zgubił "paszport niemiecki 
wydany przy ul. Aleksandrowskiej. R 

[p renciszek Skonieczny zgubił paszport niemie 
cki wydany w Tuszynie. - 


a ORNE: RĘKE R EO E a ANNANN A 
Jae Dordański zgubił paszport niemiecki, wyda 
ózeła Barczyńska zgubiła paszport niemiecki, 


ny w Ohojnach. | 
| wydany przy ul Przejazd l. l 
Miesz Lewy zgubił kartę od paszportn, wy- 
dana w biurze pracy przy Górnym Rynku 
arjenna Kokoszka xgubiła 'paszporć niemie- 
c, wydany przy ul. Targowej ja, 
tanisiaw Biegański zgutił pasaport nięmie- 
cki, wydany-przy ul Tarzgewej 14, 
k PREZ aaa a A a e aai anaa a aaa aa aa ant E ea ana 
ojciechowi Baiik skradziono paszport niemie- 
cki wydany przy ul. Hwanzielickiej 10. 


joe "Szapiro zgubiła passport niemiecki, 
ai y u irowo DRO 

ygmunt Maszczk zgubil paszport 
wydany Przy ul. „Sawalskiej. __. 
faginąt paszpor$ niemiecki, Michała ałęskia- 
= g0 wydany w gm. Niewież, powiatu. Ture- 
CIERO |. ESS A € ść 


wy: 


